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W górę serca!...

Sprawozdanie niniejsze obejmuje obraz działalności 
i rozwoju naszego Towarzystwa w 16. roku jego ist­
nienia.

Î. Sprawozdanie administracyjne.
Rok administracyjny rozpoczął się dnia 24. lutego 

1907 r.; w dniu tym bowiem odbyło się doroczne walne 
zgromadzenie Towarzystwa. Po dokonanych wyborach 
weszli do Wydziału wybram na lat 3 druhowie: Błachut 
Józef, Górniak Jan, Kübel Karol i Smalec Ignacy. Na 
zastępców w ybrano dd. Mohra Antoniego i Kuczkow - 
skiegG Kazimierza. W skład komisyi rewizyjnej w Iszli : 
Filasiewncz Hilary, ks. Londzin Józef i Sikora Adam. Do 
sądu honorowego wybrano: ks. Stonaw'skiego Jana, dra 
Jana Michejdę i Wiktora Schmidta. Delegatem do Z w ią- 
ztu i Okręgu zamianowano d. Antoniego Mohra.

Ukonstytuowanie Wydziału nastąpiło dnia 28. lu­
tego 1907; skład jego w roku ubiegłym był następujący:

Prezes: Galicz Jan.
Wiceprezes: Polaczek Franciszek.
Członkow ie Wydziału:
Druhowie: Błachut Józef, gospodarz, 

Górniak Jan, 
Heczko Bogusław, sekretarz, 
Kübel Karol, 
Matusiak Klemens, 
Smalec Ignacy, skarbnik.

Zastępcy:
Druhowie: Kuczkowski Kazimierz, 

Mohr Antoni.
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Naczelnikiem zamianowany został d. Karol Kübel, 
zastępcą naczelnika d. Józef Błachut.

W ciągu roku wystąpili z Wydziału dd.: Matusiak 
i Smalec, na stałe wyjechał zaś d. Kuczkowski, tak że 
Wydział odtąd liczył tylko 7 członków. Od miesiąca 
hpca począwszy pełnił funkeye skarbnika d. Jan Górniak 
W' r. 1907 odbyi Wydział 17 posiedzeń zwyczajnych (nic 
zaliczono tu posiedzeń w sprawne zlotu, o których na Hi­
nein miejscu mowa), na których załatwiano bieżące 
sprawy Towarzystwa.

II. Statystyka członków.
Towarzystwo nasze liczyło z końcem r. 1906 człon­

ków zwyczajnych 80.
W ciągu r. 1907 przybyto członków zwyczajn. 57:

wystąpiło..........................................5
wykreślono ................................. 25

razem więc ubyło 30
W r. 1907 zatem przybyło 27 członków.
Stan członków^ z końcem 1907 r. . .107
w r. 1908 przyjęto..........................................8
Ogólna liczba członków wynosi obecnie 115

III. Wieczornice, uroczystości i występy publiczne.
1. Dnia 23. marca 1907 r. urządził Wydział wie­

czornicę, podczas której d. prezes Galicz wygłosił od­
czyt na temat: „Znaczenie i zadanie Sokolstwa polskiego 
na Śląsku“.

2. Dnia 14. kwietnia 1907 urządzono dla druhów 
wspólnie z „Czytelnią ludową ‘ „Św lęcone“.

3. Dnia 8. maja 1907 odbyła się uroczysta w ieczor­
nica ku uczczeniu 116. rocznicy ogłoszenia wiekopomnej 
„Konstytucyi 3. maja“. Program jej był następujący: 
a) słow'o wstępne d. prezesa; b) Witaj majowa jutrzenko, 
chór; c) odczyt d. J. Smalca o Konstytucyi 3. maja i jej 
znaczeniu dla narodu polskiego; d) Boże Ojcze, chór; 
e) ćwiczenia druhów na koniu i stole.
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1. Zlot okręgowy w Cieszynie
dnia 2. czerwca 1907.

Zamiar urządzania zlotu okręgowego w Cieszynie 
powziął już Wydział okręgowy w r. 1906. Dnia 25. lu­
tego 1905 bawiła już w tym celu w Cieszynie komisya 
z Krakowa, wysłana z ramienia Wydziału okręgowego. 
Wydział Towarzystwa naszego, nie mogąc wobec wy­
jątkowych stosunków miejscow ych brać na siebie pełnej 
odpowiedzialności, postanowił zw'olaé wpływowe oso­
bistości śląskie na wspólną naradę i zapytać je o ich 
opinię. Konferencya wspólna odbyła się d. 5. marca 1905 
i dała wynik ujemny. Wszyscy ci bowiem, którzy na 
konferencyę przybyli, t. j przedstawiciele inteligencyi 
i posłowie, wydali zgodnie opinię, że zlot nie jest na 
czasie, że będą kolizye i demonstracye, które sprawy 
naszej nie popchną naprzód, owszem bardzo jej za­
szkodzą. Wydział nasz był innego zdania ale w iedział, 
że sam bez pomocy innych czynników' nie podoła pracy, 
zwłaszcza, że właśnie w tym roku w'skutek wyjazdu 
kilku najdzielniejszych członków' został w dotkliwy spo­
sób zdekompletowany. Wobec tego nie mogliśmy się 
podjąć tak trudnego zadania, jakiem iest urządzenie 
zlotu okręgowego. Który też ostatecznie odbył się 
w Żywcu. Sprawy tej jednakże nie spuszczaliśmy 
z oka. Zeszłoroczny Zjazd delegatów’ okręgowych 
w' Jordanowie znów się nią zajmował i polecił Wydzia­
łowi okręgowemu urządzić zlot w Cieszynie. Zapytani 
ponownie o opinię, postanów iliśmy nikogo z poza „So­
koła“ o radę nie pytać, żadnych konferencyi nie zwo­
ływać, tylko o własnych siłach rozpocząć pracę. Dnia 
17. marca 1907 bawił d. prezes w tej sprawie w Kra­
kowi;. Ostatnie wątpliwości Wydziału okręgowego 
udało nam się szczęśliwie usunąć, jak również trudności, 
wynikłe z powodu równocześnie prawie odbywających 
się zlotów’ wr Pradze i we Lwowie. Dnia 7. kwietnia 
zapadła W' Krakowie na posiedzeniu Wydziału okrę- 
gow-ego ostateczna decydująca uchwała, a dnia 5. maja 
zjechała do Cieszyna komisya okręgowa w celu roz­
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patrzenia miejsca pod boisko i udzielenia nam potrzeb­
nych w skazów ek. Teraz rozpoczął się okres gorączko­
wej pracy.

Natychmiast podjęto starania celem uzyskania 
miejsca pod boisko. Niebawem odbyło się posiedzenie 
komitetu szerszego, na którem utworzono następujące 
konnsye: prasową, agitacyjną, kwaterunków i, skar­
bową i obiadową. Urządzenie boiska i budow;ę try­
bun, według wskazówek Okręgu powierzono d. To­
miczkowi, gospodarzem boiska zamianowano d. Jana 
Górniaka. Do komisyi prasowej weszli dd.: Deczko, 
Kahl, Kuczkowski, Mohr, Warcholik i Puchatka; prze­
wodniczącym został d. Zabawski. W skład komisyi 
agitacyjnej weszli dd.: Jawień, Kahl i Pawlita jako 
przewodniczący. Do komisyi kwaterunkowej wybrano 
dd. : Gwoździewicza, Juraszka (st.), Marcinka, Mohra 
i Puchałkę; prezydyiim odjął d. Mohr. Przewodniczą­
cym komisyi skarbowej, do której weszli dd. Gawlas. 
Deczko i Motyka, zamianowano d. Smalca. Umieszcze­
niem i przyjęciem gości w tutejszych restauracyach 
w dzień zlotu zajęła się komisya obiadowa, w której 
przewodnictwo objął d. Dynia. Wydaniem afisza arty­
stycznego i widokówek, jak również rcdakcyą „Jedno­
dniówki“ zlotowej zajął się d. Paweł Khmczuk. Dekora- 
cyę „Domu Nar.“ wzięli na siebie dd. Bąkowski i Dynia. 
Oprócz tych przygotowań utworzono pod przewodn. pani 
rejentowej Dyboskiej komitet pań, który się miał zająć 
przybyłemi na zlot paniami. Ze zlotem postanów iliśmy 
także połączyć uroczystość poświęcenia sztandaru na­
szego Towarzystwa. Na ojca chrzestnego uproszono 
p. mecenasa Osuchowskiego z Warszawy, na matkę 
chrzestną p. rejentów ą Dyboską z Cieszyna. Do w spół- 
udziału w uroczystości zaproszone zostały wszystkie 
towarzystwa sokole, należące do Związku, wszystkie 
towarzystwa i instytucye narodowe na Śląsku i w Ga- 
licyi i cały szereg osób prywatnych. Rozesłaniem za­
proszeń zajął się d. sekretarz Bogusław Deczko.

W czasie od 21. maja do 2. czerwca prawie co­
dziennie odbywały się narady Wydziału i komisyj 
w sprawach zlotowych; plenarnych posiedzeń, na któ- 
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rycłt zajmowano się pracami przygotowawczemu od­
byto się w całości 10.

Najwięcej trudności sprawiło nam uzyskanie miej­
sca pod boisko i pozwolenia władzy politycznej na urzą­
dzenie zlotu. Dyrekcya tutejszej Komory arcyksiążęcej, 
do której zw róciliśmy się najpierw' z prośbą o wyna­
jęcie nam łąki, położonej w dogodnem miejscu tuż koło 
drogi ostraw skiej i byłej octarni, podanie nasze bez 
wszelkiego umotywowania odrzuciła. Następnie uda­
liśmy się do władzy wojskowej z prośbą o pozwolenie 
urządzenia boiska na błoniach; tutaj mieliśmy więcej 
szczęścia, gdyż władza wojskowa dała nam pozwolenie 

ale w niespełna tydzień pó/niej, nastraszona alarmu­
jącymi artykułami polakożerczej „Silesii“ i innych gazet 
niemieckich, dane nam słów o cofnęła. Sytuacya była 
wprost rozpaczliwa. Wreszcie po długich zabiegach 
i bezskutecznem szukaniu udało się nam uzyskać po­
zwolenie na urządzenie boiska w Sibicy na łące p Ka­
łuży, w miejscu nieodpowiedniem, bo znacznie od miasta 
odiegłem i ty Iko od biedy nadająceni się pod boisko. 
Nie mniej trudności mieliśmy z władzą polityczną, która 
z obawy przed demonstracyaim długo się w ahała 
i wreszcie w ostatniej chwili, tydzień przed terminem 
zlotu, pozw olenia na urządzi nie tegoż udzieliła. Szcze­
gółowy przebieg zlotu znanym jest z artykułów prasy 
śląskiej i galicyjskiej i dlatego na tern miejscu podamy 
tylko krótki szkic.

Już w sobotę d. 1. czerwca wieczorem i w nie­
dzielę rano oznajmiły strzały moździerzowe z okolicz­
nych wzgórz, że nadchodzi uroczysta chwila. Olbrzymie 
tłumy ludu ze wszystkich stron Śląska przybyły już 
w czesnym rankiem do miasta, zalegając rynek i ulice 
na dworzec kolejowy prowadzące. W całem mieście 
panował taki ruch, jakiego przedtem przy żadnej po­
dobnej uroczystości jeszcze nie zauw azono. Sam zlot 
miał przebieg następujący:

1) O godz. 8% rano nadszedł z Krakowa nadzwy­
czajny pociąg, którym przyjechało około 1500 druhóx 
i gości. Przed dworcem powitały ich tysiączne tłumy 
publiczności polskiej, panny w strojach śląskich i dru- 
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howie tovvaizystw śląskich. Imieniem tutejszego gniazda 
powitał przybyłych d. prezes Galicz.

2) Między godziną 10. a 12. odbyła Się próba ćwi­
czeń na boisku w Sibicy.

3) Od godz. 10. do 1all. odbyło się w sali „Domu 
Narodowego“ śniadanie dla delegatów. Imieniem To­
warzystwa naszego przemawiał d. Mohr, imieniem 
Okręgu prezes okręgowy d. Turski.

4) O godz. 11. ruszył pochód do kościoła parafial­
nego, gdzie miało się odbyć poświęcenie naszego sztan­
daru. Do pochodu stanęło 104 czwórek, które prowa 
dził d. Kozłowski z Bochni.

5) W' kościele dokonał poświęcenia sztandaru ks. 
msgr. Sikora, przemówienie okolicznościowe wygłosił 
ks. poseł Londzin, nabożeństwo celebrował ks. wikary 
Bierski; do Mszy śwr. służyli d. prezes miejscow'y i d. 
Jawień.

6) Od godz. 12. do 1. odbywała się w lokalu „Czy­
telni ludowej“ ceremonia wbijania gwoździ w drzewce 
sztandaru. Przemawiali tamże ks. Stonaw ski, d. prezes 
Turski i d. Galicz.

7) Od godz. 1. popołudniu do %4. odbył się obiad 
wspólny w sali „Domu Narodowego“. Ponieważ sala 
była za szczupłą, ażeby pomieścić wszystkich gości, 
umieszczono większą część tychże w kilku innych rc- 
stauracyach. W „Domu Narodowym1 powitał zebra­
nych imieniem „Sokoła“ cieszyńskiego d. prezes Galicz; 
prócz tego przemawiali tam dd. : Filasiewicz, ks. poseł 
Londzin. Ptak, Srokowski, Emilewicz, prezes Towa­
rzystwa rolniczego p. Cienciała, Mohr i Jejdc.

8) O godz. %5. popołudniu odbył się pochód przez 
miasto. W pochodzie, liczącym około 1500 ludzi, wzięło 
udział 110 druhów mnnd. z gniazd śląskich. Na czele po­
chodu kroczyła banderya konna, składająca się z 20 
jeźdźców ; banderyę tę zorganizował d. Jerzy Macura.

9) O godz. rozpoczęły się publiczne ćw iczenia 
na boisku, na które złożyły się: a) ćwiczenia wolne 
laskami, b) w zastępach, c) odrębne gniazd, d) ćwicz. 
Sokolic szarfami, e) zawody w rzucie oszczcpim i skoku 
o tyczce, f) ćwiczenia lancami.
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Podczas ćwiczeń było boisko otoczone taki ludzi, 
których liczba dochodziła najmniej do 15.000 głów. Ćwi­
czenia zakończyły się o godz. 119. wieczorem. Taki 
przebieg miał pierwszy w Cieszynie i w ogóle na ziemi 
śląskiej okręgowy zlot sokoli.

5. Dnia 22. czerwicą urządził Wydział wieczornicę 
pozlotową. Zjawiło się na niej przeszło 60 druhów', 
między nimi delegaci gniazd śląskich: Karwiny, Dą­
browy, Niem Lutyni. Michałkowie, Orłowy i Wędryni. 
Wieczornicę zagaił d. prezes, podając równocześnie 
krótką historyę zlotu. D. naczelnik Kübel w ygłosił 
referat techniczny, d. Warcholik prasowy; referat fi­
nansowy i administracyjny odpadł, gdyż d. skarbnik 
nie zdołał do tej chw ili jeszcze zebrać potrzebnych ma­
teriałów.

6. Dnia 4 sierpnia 1907 urządziło Towarzystwo 
nasze wielką wycieczkę sokolą do Wisły. Wycieczką 
tą chcieliśmy z jednej strony wśród ludności tamtejszych 
okolic, szczególnie zaś Ustronia, obudzić zainteresow a- 
nie się Sokolstwem polskiem, z drugiej strony pragnę­
liśmy bawiącym w wielkiej liczbie w Wiśle gościom 
z Królestwa i Warszawy dać możność poznania dorobku 
piacy sokolej na Śląsku. W w ycieczce tej w zięły udział 
gniazda: Bogumin, Dąbrowa, Dziedzice, Karwina, Mi- 
chałkowice, Orłowa, Wędryma, Biała i Żywiec. Więk­
szość tych towarzystw jednakow oż poprzestała na w y- 
słaniu delegatów'. Do pochodu stanęło 42 druhów mun­
durowych, w ćwiczeniach wolnych laskami w zięło udział 
25 dr., w ćwiczeniach na poręczach i drążku 2 zastępy 
po 9 ćwiczących, w piramidach 14, w ćwiczeniach lan­
cami 10. Wycieczka udała się pod każdym \ zględem 
znakomicie; pominąwszy bowiem poważną korzyść mo­
ralną, zasiliła ona kasę Tow arzystw a pięknym dochodem 
czystym, wynoszącym .dwieście kilkadziesiąt koron.

7 Uma 15. września odbyła się wieczornica zwy­
kła, podczas której d. prezes wygłosił odczyt na temat: 
„O wartości fizyologicznej ćwiczeń cielesnych“. Dru­
hów, przeważnie cwiczących, przybyło na wieczornicę 
przeszło 50.
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8. Dnia 19. października 1907 odbył się w sali 
„Domu Narodowego“ uroczysty wieczór ku uczczeniu 
rocznicy zgonu wielkiego bohatera z pod Racławic, Ta­
deusza Kościuszki. Program był następujący: 1) Słono 
wstępne d. prezesa, 2) a) Wstań biały orle, b) Hej te 
góry — chór męski, 3) Pogrzeb Kościuszki K. Ujejskiego, 
deklamował d. Opara. 4) Wykład o Kościuszce d. Za- 
bawskiego, 5) a) Puszczyk, b) Odwróćże te oczy — chór 
męski, 6) Do synów Polski, deklamacya (d. Kübel), 
7) Sceny z igrzysk olimpijskich i piramidy marmurowe, 
wykonane przez druhów ćwiczących.

9. Dnia 23. listopada urządził Wydział uroczystą 
wieczornicę ku uczczeniu 77 rocznicy powstania listo­
padowego z następującym programem: 1) Boże Ojcze, 
2) Odczyt d. prezesa o powstaniu listopadów em, 3) Boże 
coś Polskę, 4) W cześć umarłych, wiersz K. Ujejskiego 
wygłosiła d. J. Martinkówna, 5) Z dymem pożarów. 
6) Do drużyny kresowej, deklamacya wygł. przez d 
Kubła, 7) Jeszcze Polska nie zginęła.

10. Dnia 15. grudnia odbyła się wieczornica, na któ­
rej d. prezes wygłosił drugą część odczytu z d. 15. wrze­
śnia p. t. „O potrzebie ćwiczeń cielesnych w poszcze­
gólnych okresach życia“.

11. Dnia 29. grudnia urządzono tradycyjną uroczy­
stość wspólnego opłatka. Zagaił ją krótkiem przemó­
wieniem prezes, poczein chór sokoli odśpiewał szereg 
pieśni. Wśród serdecznego nastroju bawili się druho­
wie i przybyli goście przez godzin kilka.

IV. Ogólne sprawy sokole.

W czasie od 26. do 30 marca 1907 r. odbył się sta­
raniem Towarzystwa naszego w Cieszynie okręgowy 
kurs gimnastyczny. Uczestników było 11. Kurs pro­
wadził wydelegowany przez Okręg d. Jędrzej Długo 
polski z Krakow'a. W kursie tym wzięły udział wszyst­
kie gniazda śląskie z w yjątkiem Bielska, Dziedzic i Fry- 
sztatu.

W zlocie V. Okręgu, urządzonym w dniach 29 



11

i 30. czerwca 1907 we Lwowie, wzięło udział 2 druhów 
tutejszych.

Na zjeździe delegatów' okręgowych, odbytym d. 
29. września 1907 w Wieliczce, reprezentował Towa­
rzystwo tutejsze d. prezes Galicz.

Z powodu zbyt wielkiej odległości i znacznych ko­
sztów' podróży, nie wysłano i w ubiegłym roku delegata 
na zjazd zw iązkowy do Lwów a, który odbył się tamże 
w dniu 6. października 1907.

V. Stosunek Towarzystwa naszego do innych 
gniazd śląskich-

Jak w innych latach, tak i w' roku ubiegłym utrzy­
mywał ,,Sokół“ cieszyński zażyłe stosunki z gniazdami 
sąsiedniemu Szczegóły przedstawiają się następująco :

Dnia 10. marca wyjechało 4 druhów' tutejszych do 
Dąbrowy, gdzie właśnie odbywało się konstytuujące 
walne zgromadzenie now ozałożonego „Sokoła“. Przy 
tej sposobności wygłosił prezes odczyt o znaczeniu i za­
daniu Sokolstwa polskiego na Śląsku.

Dnia 7. lipca założono towarzystwo sokole w Bo- 
guminie dworcu. Z Cieszyna wzięło w tej uroczystości 
udział 4 druhów'.

Dnia 14. lipca 1907 odbyło się w Jabłonkow ie zgro­
madzenie w celu założemia „Sokoła“. Na zgromadzeniu 
tern referował o organizacyi sokolej d. prezes Galicz.

Dnia 21. lipca urządziło gniazdo karw niskie festyn 
sokoli, na który w yjechało z Cieszyna przeszło 20 dru­
hów'. Kilkunastu wzięło także udział w ćwiczemaih 
publicznych.

Dnia 18. sierpnia byli druhowie nasi na festynie 
„Sokoła“ w Wędryni i rów nież brali udział w ćwicze­
niach.

Dma 1. września wyjechało kilkunastu druhów na 
festyn sokoli do Orłowy i poparło tamtejsze gniazdo 
przez współudział w ćwiczeniach. Na tymsamym dniu 
odbyło się w Łąkach zgromadzenie w celu założenia 
„Sokoła“; tam znów wygłosił d. prezes odczyt o orga­
nizacyi sokolej i zadaniach Sokolstwa na Śląsku.
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Dnia 6. października wysialiśmy delegatów na kon­
stytuujące walne zgromadzenie nowozałożonego gniazda 
v Jabłonkowie; d. prezes miał przy tej sposobności od­
czyt o zadaniach towarzystw sokolich na Śląsku.

Do gniazd młodych, nie posiadających jeszcze odpo­
wiednich sił do prowadzenia ćwiczeń, często wyjeżdżał 
naczelnik nasz i tegoż zastępca; d. Kübel wyjeżdżał kil­
kakrotnie do Jabłonkow a, d. Błachut zaś do Skrzeczonia 
i Wędryąi, ażeby tam poprowadzić ćwiczenia.

VI. Ćwiczenia.
ćwiczeniami kierował w roku ubiegłym d. Karol 

Kubel, zastępcą tegoż był d. Józef Błachut.
Ćwiczenia odbywały się regularnie dwa razy tygo- 

dniow'o, we wiórki i czwartki. Druhów' ćwiczących było 
41. Przeciętnie uczęszczało na ćwiczenia 15. Najwię­
ksza liczba ćwiczących wynosiła 29, najmniejsza 9. 
W czasie od 1. stycznia do 31. grudnia 1907 r. ćwiczono 
ogółem 84 razy w 150 godzinach. W czasie restauracyi 
sali „Domu Narodowego“ ćwiczono na świeżem powie­
trzu na boisku d. Górniaka w Sibicy, ogółem 16 razy 
wr 24 godzinach.

W listopadzie roku zeszłego zaprowadziliśmy ćwi­
czenia dla druhiń. Dotychczas jest ich 14, ćwiczenia 
odbywają się raz tygodniowa.

Ćwiczenia publiczne urządzono w r. 1907 trzy razy, 
mianowicie 8. maja, 4. sierpnia i 19. października. Prócz 
tego, jak wyżej wspomniano, brali druhowie nasi kilka 
razy udział w ćw iczeniach publicznych innych gniazd 
śląskich.

Inwentarz gimnastyczny: W roku 1907 
zakupiono 6 sztgk lanc, 4 paliki do drążka, 1 materac ko­
kosowy i 7 kostyumów do piramid marmurowych.

Biblioteka fachowa powiększona została 
* roku ubiegłym przez zakupno: 1) Pamiętnika chorwa­
ckiego ogólno-sokolego zlotu w Zagrzebiu z d. 2. wrze­
śnia 1906 r., 2) Gimnastyki w obrazach.

Nadto sprowadzono dla sokolego kółka śpiewa­
ckiego: 1) Galla 6 pieśni naiodowych na chór męski 
(partytura); 2) 16 egzernpl. głosów pojed.; 3) Galią 
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12 pieśni ludowych (partytura); 4) to samo- 16 głosów- 
pojedynczych.

Prócz tego darował kółku d. dyrektor Sikora- 1) 
„Harfiarza“ cz. III. (2 egz.) i 2) „Wieniec kwartetów mę­
skich polskich i ruskich“.

Osobnych oddziałów Towarzystwo nasze dotąd ule 
posiada. Żj w imy jednakowoż niepłonną nadzieję, że w o- 
bec pokaźnej już liczby członków powstaną one w' naj­
krótszym czasie.

Do rozbudzenia życia towarzyskiego w „Sokole“ 
i do przyjemnego urozmaicenia wieczornic naszych uro­
czystości przyczynił się wielce „Chór sokoli“, który 
obecnie liczy 12 członków. Dyrygentem jego jest d. St. 
Fischer. W r. 1967 chór nasz występował 2 razy publi­
cznie, mianow ieie d. 19. października i 7. grudnia.

Tak przedstawia się szczegółowy obraz naszej 
działalności w- roku minionym Kończąc niniejsze spra­
wozdanie, w yrażamy gorące życzenie, ażeby idea sokola, 
dla której pierw-szy na ziemi śląskiej zlot okręgowy- tak 
znakomicie grunt przygotował, coraz głębiej zapuszczała 
sw oje korzenie. Oby ona zapaliła św lęty znicz praw dzi- 
wej miłości ojczyzny w- sercu ludu naszego, oby rze­
czywiście moc wstąpiła w serca w ielu, ażebyśmy w y ■ 
trwać mogli w ciężkiej w alce z losem i wytrwali w niej 
aż do ostatecznego zwycięstw-a.

W Cieszynie, dnia 15. lutego i90S.

Za Wydział:

Bogusław Heczko, Jan Galicz,
sekretarz. prezes.
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Sprawozdanie rachunkowe za rok 1907.
1 L. 

b Dochód Rozchód

K h K |h

1 Wstępne członków .... 19 — — —
1

2 Wkładki członków zwyczajn. 349 70 — —
3 Opłaty za używanie przyrzą-

dów 60 — — —
4 Na Dom Sokoła zebrano 303 13 — —
5 Wycieczki i wieczorki . . . 603 35 390 04
6 Poświęcenie sztandaru . . 771 30 688 28
7 Sprzedane karty i jedno-

dniówki na zlocie . . . 516 33 288 26
8 Zapisy i dary........................... — — — —
9 Inne dochody i rozchody 622 23 806 70

10 Czynsz i podatek — — 305 57
11 Obsługa — — 66 —
12 Opłaty pocztowe .... ■—■ — 9 01
13 Druki...................................... — — 375 26
14 Przyrządy................................ — — 38 38

Obrót roczny 3245104 2968 10
Gotówka kasowa na rok 1908 — — 276 94

1

Suma . 3245 04 3245 04
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Ajfjątek stały Towarśzystwa prócz przyrządów gimna 
stycznych względnie ich wartości:

1. Fundusz zapasowy
2. Fundusz rozporządzalny .
3. Fundusz zlotowy
4. Fundusz „Dom Sokola“
5. 5 obligé* po 20 K (Sokół podgórski) .
6. Zapis długu „Sokola“ w Mielcu . . 

Razem 
Stan z końcem roku 1906 .... • 
Zwiększył się majątek stały w gotówce .

761 K 24 h
21 „ 48 ,

1 .. 92 „
1167 „ 69 „

100 .. — ..
10 łt łl

2062 K 33 h
1855 K 12_h
207 K 21 h

Cały majątek z dniem 31. stycznia 1908 wynosi:
1. Majątek stały 2062 K 33 h
2. Fundusz obrotowy  230 „ 11 „
3. Fundusz mundurowy 47 „ 94 „
4. Gotowka kasow a z 31. stycznia 1908 . 276 „ 94

Razem 2617 K 32 h 
Stan z końcem roku 1906 .... ■ 2158 K 08 h
Zw iększył : ię majątek cały o . 467 K 24 h

Do majątku ogólnego Towarzystwa zaliczyć je­
szcze należy przyrządy gimnastyczne, których wartość 
wynosi okrągło 1000 K, tak że cały majątek dochodzi 
do 3617 K 32 h.

W Cieszynie, dnia 31. stycznia 1908.

JAN GALICZ,
prezes.

JAN GÓRNIAK, 
skarbnik.

HILARY F1LASIEWICZ, 
przewodniczący komisyi rewizyjnej.



Spis członków.

Członkowie honorowi.
1. Dr. Żegota Krówczyński, prezes Związku (t 1895).
2. Dr. Henryk Jordan, prof. nniw. JagielL w Krakowie 

(f 1907).
Członkowie zwyczajni.

1. Bąków sl i Leonard, rzeźbiarz.
2. Bartosik Jan, majster krawiecki.
3. Błachut Józef, czeladnik szewski.
4. Bogusz Jan, krawiec.
5. Boszczyków na Anna.
6. Boszczyków na Helena.
7 Branny Paw'eł, kancelista.
8. Brzeżek Paw eł.
9. Bukowski Władysław, nauczyciel.

10. Burowna Marya.
11. Czajkowski Mieczysław, właściciel księgarni.
12. Czudkówna Anna.
13. Czyżówma Marya.
14. Czyżówna Otylia.
15. Dr. Dattner Henryk, auskultant sądowy.
16. Dornia Władysław', nauczyciel.
17. Dr. Dyboski Antoni, notaryusz.
18. Dynia Ferdynand, urzędnik Tow. oszcz. i zal.
19. Dr. Parník Ernest, profesor gimnazyalny.
20. Filasiewicz Hilary, dyrektor Tow. oszcz. i zal.
21. Filipek Jan, kancelista.
22. Fischer Stanisław, profesor gimnazyalny.
23. Franek Karol, drukarz.
24. Friedel Wilhelm, subjekt.
25. Galicz Jan, profesor gimnazyalny.
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26. Gawlas Franciszek, lirZçdnik To\V. OSZcz. i zal.
27. Głuszek Franciszek, ślusarz.
28. Góral Józef, profesor gimnazyalny.
29. Górniak Jan, właściciel cegielni.
30. Górniak Jerzy, zarządca cegielni.
31. Orzechowski Roman, garbarz.
32. Gwózdek Józef, czeladnik szewski.
33. Gwoździewicz Franciszek, restaurator.
34. Hamplówna Anna.
35. Heczko Bogusław, nauczyciel gł. przy c. k. sem.
36. Heczko Jan, nauczyciel gimn.
37. Hławiczka Andrzej, nauczyciel.
38. Hłyń Walenty, sekretarz Towarzystwa roln.
39. Janotów na Anna.
40. Jawień Andrzej, nauczyciel gimn.
41. Juraszek Jan, majster krawiecki i wł. realności.
42. Juraszek Jan, blacharz.
43. Kiszą Andrzej.
44. Kohutek Karol, robotnik.
45. Kokotek Alojzy, ślusarz.
46. Kołaczek Ludwik, robotnik.
47. Kołodziejczyk Adam, ślusarz.
48. Komendera Alojzy.
49. Korzec Józef, dozorca.
50. Kostrzewa Tomasz, szewc.
51. Kübel Karol, maszynista.
52. Lasota Paw'eł, czeladnik krawiecki.
53. Lewandowski Stanislaw, krawiec.
54. Lipka Jan, czeladnik masarski.
55. Ks. Londzin Józef, prof. gimn. i poseł do Rady p.
56. Macura Andrzej, sekretarz zboru ewang.
57. Macura Jerzy, urzędnik Tow. oszcz. i zal.
58. Maj Kazimierz, nauczyciel.
59. Marcinek Antoni, właściciel reainości.
60. Marcinek Stanisław', sekretarz „Macierzy“.
61. Marek Wojciech, nauczyciel.
62. Martinkówna Janina.
63. Maślanka Andrzej, tokarz.
64. Matusiak Klemens, nauczyciel.
65. Maurer Henryk, profesor gimnazyalny.
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66. Michaliczek Rudolf, robotnik.
67. Midieida Adam, introligator.
68. Dr. Michejda Jan, adwokat i poseł na Sejm.
69. Michejda Stanisław, słuchacz praw.
70. Mitręga Paweł, właściciel drukarni.
71. Mohr Antoni, nauczyciel gł. przy c. k semiti
72. Motyka Franciszek, urzędnik Tow. oszcz. i zal.
73. Mrazck Wincenty, sztukator.
74. Mrazkówna Stefania.
75. Nardellów na Julia.
76. Niemiec Jan, czeladnik stolarski.
77. Noga Jan.
78. Now'ak Franciszek, subjekt.
79. Ofiok Jan, nauczyciel.
80. Olszar Józef, kierownik Spółki spożywczej.
81. Opara Józef, zecer.
82. Ostruszka Paweł, czeladnik szew ski.
83. Pawlita Antoni, cl k koncepista skarbowy.
84. Plinta Jan, robotnik.
85. Polaczek Franciszek, introligator.
86. Popiołek Franciszek, profesor gimnazyalny.
87. Samiec Józef, kancelista.
88. Schlauer Fryderyk, dozorca mag.
89. Schmidt Wiktor, dyrektor gimnazyahiy.
90. Sikora Adam, dyrektor Tow. oszcz. i zal.
91. Sikora Władysław', zecer.
92. Smalec Ignacy, kier, polskiej szkoły ludowej.
93. Ks. Stonawski Jan, profesor gimnazyalny.
94. Stonawski Paweł, właściciel realn. w Końskiej.
95. Stwiertma Paweł, praktykant leśniczy.
96. Szarzeć Paweł, kancelista.
97. Szopa Rudolf, czeladnik zegarmistrzowski.
98. Tabeau Józef, nauczyciel.
99. Tatara Mieczysław, urzędnik Tow. oszcz. i zal.

100. Tomivzek Franciszek, budowniczy na Bobrku.
101. Tomoszek Józef, czeladnik stolarski.
102. Wantuloków na Euzebia.
103. Wantuloków na Józefa.
104. Warcholik Stanisław, redaktor.
105. Dr. Wytrzens Jan, profesor gimnazyalny.
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106. Zabawski Wladyslaw, redaktor.
107. Zaręba Józef, robotnik.

Przyjęci w r. 1908:

108. Franków na Marya.
109. Halama Jan, właściciel gruntu w Zukowie.
110. Holeszówna Ludwika.
111. Janiczek Jan, zegarmistrz.
112. Junga Karol, właściciel gruntu w Zukow-ie.
113. Korczyk M., drukarz.
114. Kożusznik Paweł, urzędnik Tow'. roln.
115. Słonka Karol, nauczyciel gimnyazyalny.
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